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11 radnych, 5 lokalnych działaczy i 16 wolontariuszy wyszło na ulice Cieszyna. Młodzi ludzie
z przedstawicielami starszego pokolenia stworzyli tandemy robocze zwane tutoringiem.

 – To bardzo stara metoda edukacyjna, stosowana do dziś w renomowanych uczelniach na świecie. Polega
na tworzeniu relacji jeden na jeden i uczeniu się otwartości i zaufania patrząc na rzeczywistość
okularami drugiego pokolenia. – Zaznacza Michał Paluch, koordynator Transgranicznego Centrum Wolontariatu.

Partnerzy szukali nietypowych miejsc, zapomnianych ulic, wymieniali się wiedzą, której nie znajdziemy w książkach.
Wspólnie przygotowywali się w ten sposób do redagowania Strategii Polityki Młodzieżowej i Spójności Społecznej w
Cieszynie na lata 2013 – 2018. – To zupełnie innowacyjne przedsięwzięcie, które ma szanse zmienić oblicze
relacji międzypokoleniowej i zaangażowania obywatelskiego w naszym mieście. Jeśli to się uda, zapewne
pójdą za przykładem strategicznego podejścia do dialogu kolejne miasta. – Dodaje Paluch. Okazało się, że w
okolicznościach międzypokoleniowego tutoringu, nie tylko można nawiązać bliższy kontakt. Zdarzały się sytuacje
groteskowe. - Dostrzegliśmy rzeczy, na które często nie zwracamy uwagi. Zeszliśmy po krętych schodach
wzdłuż lewego filaru Mostu Przyjaźni, gdzie przed laty była chyba łaźnia. Spotkaliśmy bezdomnego, który
pod mostem, przed prowizorycznym szałasem robił w Olzie pranie. Nie znałem takich miejsc wcześniej. –
Wspomina radny Stefan Rainda. Inny tandem odkrył prawdę o czarnym chodniku. - To była swoista zielona mila
cieszyńskich skazańców, którzy szli na ścięcie pod kapliczkę, znajdującą się w dawnych wiekach pod
dzisiejszym wiaduktem. – Mówi Krzysztof Kula, wolontariusz z Osucha.

Nie chodziło tylko o ciekawostki historyczne. Były też trudniejsze tematy dotyczące przestrzeni publicznej, której
zagospodarowanie budzić może wątpliwości. – Ławki na Alei Łyska „odwrócone plecami” do czeskiego sąsiada
to hit naszych spotkań. – zaznaczali wolontariusze. Wszystko zaczęło się w czerwcu, kiedy młodzież z
Transgranicznego Centrum Wolontariatu, w głośnym wystąpieniu w sali sesyjnej zaprosiła radnych oraz lokalnych
działaczy do zwiększenia aktywności na rzecz budowania dialogu z młodymi Cieszyniakami. Wówczas wystąpienie
TCW, którego korzenie sięgają Freestyle City Festiwal niektórzy odebrali jako potrzebne, ale dość ekstrawaganckie. –
Jedni od drugich powinni się uczyć i wzajemnie szanować. Tutoring to przykład tego, co poeta nazwał
zdaniem, że trzeba się umieć różnic pięknie. – Mówiła radna Alicja Wlach. - Nasze intencje od początku były
pokojowe i to my przypomnieliśmy o Trwającym Europejskim Roku Solidarności Międzypokoleniowej. To
dobry moment, aby porozumieć się w sprawie partycypowania młodzieży w losy swojego miasta i
pozytywnego wpływania na otoczenie. – Zaznacza Wojciech Szczurek, szef biura TCW.

W najbliższy piątek, w Sali Konferencyjnej Zamku Cieszyn o godzinie 18:00 odbędzie się otwarte dla mieszkańców
spotkanie wszystkich tandemów i rozpoczęcie prac nad pierwszą w historii miasta strategią polityki młodzieżowej. 

(red)


	Radni wyszli na ulice

